
G A Z E T A  P O Ł U D N I O W O - P R U S K A .

Nro. 31.

iv S ? r  odę dnia 16. K w i et ni a  R o k u  igoo.

z  P a r y ż a  d, 29. M a rca .
J e ż e l i  p raw dą  ie f t ,  m ó w i  M o r n i n g -  

G h r o n i c l e f  iż  C e s a rz  n ie m ie c k i  tak ieft 
c h o r y m ,  ź e  w ątpią  o ie g o  ż y c j u , p rzeto  zd a ­
r z e n ie  to m o ż e  p o c ią g n ą ć  za  so b ą  o d m ia n ę 
n a y w a ź n ie y s z ą  dla ftanu p o l i t y c z n e g o  E u r o ­
p y ,  i p o w in n o  m ie ć  w ie lk i  w p ły w  do nego- 
c y a c y o w  o d b y w a ią c y c h  fię w  tym  m o m e n c ie  
m ię d z y  R z p l i t ą  fran cu zk ą  i g a b in e te m  W ie -  
d e ń lk im .  S u k ce f ly a  n ie  ieft ie s z c z e  udecy- 
d o w a n ą ,  K r ó l  r z y m lk i  n ie  ieft ie szc ze  ob ra­
n y ,  a w zroft r e w o lu c y i  fr an cu zk ie y  takie p o ­
c z y n i ł  o d m ia n y  w R z e s z y  N i e m i e c k i e y ,  iż 
w y b ó r  K r ó la  r z y m lk ie g o  ftałby fię b ardzo  n ie ­
p e w n y m . W i e l u  m n ie m a ,  iż  k re d y t  K r ó la  
P r u l k i e g o  z y lk a łb y  p ie rw sze ń ftw o  p rzed  ka­
ż d y m  in n y m  kan dydatem .

G a z e ty  n ie m ie c k ie  w  W e ft w a l i i  zape- 
w n ia ią ,  iż m ięd zy  rządem  fra n cu zk im  i d w o ­
rem  B e r l iń lk im  r o z p o c z ę to  n e g o c y a c y ą ,  któ- 
re y  c e lem  ieft z n a c z n e  r o z s z e r z e n ie  linii  de- 
m a rk a cy in e y ,  —  N ie k tó r z y  p o lityc y  rozu- 
m ie ią ,  iż  n o w e y  w y p r a w y  a n g ie l ik ie y  i ros- 
sy i lk ie y  z a m ia r e m  ieft sp u ftosze n ie  P ań ftw a  
O tto m a ń fk ie g o .

P o  Iław ney  batalii p o d  Z i i r i c h ,  F r a n ­
cu z i  zabrali  zn ac zn ą  z d o b y c z  aflygnatow  mo- 
Ik ie w lk ich ,  które sob ie  m a ło  p o w a ż a n o ,  i 
p rzed a w an o  ca łe  ic h  pakiety  za l ich ą  cen ę. 
N ie k tó r z y  w łaścic ie le  po lła li  te b ile ty  do 
H a m b u r g a  i sp rzedali  ie  ztaką k o rzyśc ią ,  iż  
w ie lu  zy lka ło  po 400 od fta.

N a s z e  d z ie n n ik i  a m ian o w ic ie  M o n i t o r ,  
Bbi5aią p o g ło lk ę ,  ia ko b y  nasz rząd  p o z w o l i ł

n ie k t ó ry m  k u p c o m  L o n d y ń lk i m  w y w o z ić  
z b o ż e  z F r a n c y i .  R z ą d  n ie  z n a  w ca le  ty c h  
k u p c ó w ,  i n ie  b ę d z ie  p rzed a w ać  n ie p r zy ia -  
c ie ło w i  ż y w n o ś c i  fr an cu zk ic h  o b y w ate lo w . 
N a r ó d  a n g ie l lk i ,  który ftał fię ofiarą s w y c h  
m iniftrow * ża li  fię w p r a w d z ie ;  le c z  w  tera- 
ź n ie y s z y m  p o ło ż e n iu  E u r o p y  ie g o  ieft o b o ­
w ią z k ie m  , u tr z y m a ć  F r a n c y ą  iako ź r ó d ło  
sw e y  p o m o c y .  A n g l i a  za m k n ę ła  m o r z e  d la  
h a n d lu  n a r o d o w e g o , ie y  ieft w in ą ,  i i . z b o ż a  
p ó łn o c n y c h  o k o l ic  F r a n c y i  u traco n e  ieft d la  
p o łu d n i o w y c h ,  a za tem  l łu szn ą  ieft r z e c z ą ,  
aby  n a y p ie rw e y  u c z u ła  z ły  Ikutek  s w e g o  n ie ­
szc zęś l iw eg o  poftępku.

O to  ieft o d e z w a  ad m irała  B r  u  i x ,  do flo­
ty B r e f te ń fk ie y :

„ P ie r w s z y  K o n s u l  ż a le c i ł  m i ,  a b ym  wara 
p o w ie d z ia ł ,  iż  ie g o  b ac zn o ść  w y m ie r z o n a  
ieft na  w asz los. C h c e  o n  n a k o n ie c  z a g o ić  
r a n y  m arynarki.  J e g o  za m iarem  ie ft ,  p o r ó ­
w n ać  Iławę fiły m o r lk ie y  z  Iławą a rm io w  lą ­
d o w y c h .  D o t y c h c z a s  dośw ia d cza liśc ie  wpra- '  
w d z ie  b ardzo m a ło  Ikutkow ie g o  tro lk liw o ś c i ,  
a le  to b y ło  w y p a d k ie m  r o z k a z u ią c y c h  o k o l i ­
c z n o ś c i ,  a s z c z e g ó ln ie y  w e w n ę tr z n e y  w o y n y  
puftosząeey  n asze n a yb o ga tsze  departam enta.' 
L e c z  to z łe  Ik o ń e zy ło  fię iu ż . ”

„ M ę ż n i  m a ry n a rze  zb l iż a c ie  fię w ię c  do  
c z a s u ,  w  k tó rym  w asz  los ma b y d ź  p o le p s z o ­
ny- T a k  ie ft ,  b o h a ty r  trzy m a ią cy  w  s w y c h  
ręk u  ftyr rządu, p o n ie fie  teraz swoie szc zęśc ie  
do  arm iow . T r z y m a ią c  ro szczk ę  o l iw n ą  W 
ie d n e y  ręce, a szp a d ę  w d r u g i e y ,  ro zk a że



n a  c z e le  200,000 m ę ż n y c h  p o k o y  E u r o p i e , 
a lb o  z a k o ń c z y  w o y n ę  p rzez  zw y cię ftw o .”  

„ P o ś p ie s z a y r n y  k o le d z y !  w esp rzy ć  ieg o  
s z la ch e tn e  zam iary,  B u o n a p a r t e  w z y w a  
n a s ,  a b y ś m y  także korzyftali  ze  I ła w y , którą 
lię  arm ie  ląd o w e  po d  ie g o  oczam i ok ry ły .  
C h c e  o n ,  aby F r a n c y a ,  a by  cała E u r o p a ,  
w d z ię c z n a  n am  b y ła  za  Iłodki o w o c  p o ko iu .  
Z n a ią c  w a s ,  p rzy f ią g łe m  p ie rw s z e m u  K o n  
s u lo w i ,  iź  ieg o  n a d z ie ie  n ie  będą o m y lo n e .  
P o w i e d z i a łe m  m u , i ź  w  waSzey go rl iw o śc i ,  
w  w a szym  m ę f lw ie ,  i  w  waszey p r z y ia ź n i  
z n a y d ę  w ię c e y  n i i  p o trze b a  do zafłąpienia ta­
l e n t ó w ,  k tó r yc h  n ie  pofiadam . N a r e s z c i e ,  
p r zy f ią g łe m  m u ,  i ź  w y  r ó w n ie  iak i on  p o­
w r ó c ic ie  z w y c ię z c a m i.  P r z y i a c i e l e !  i a k ź e ,  
n i e  p o p r z y f ię ź e c ie ź  tego  sa m e g o ?  ”

(p o d p .)  B r u i x .
N a s z  rząd z a w a r ł  z  R z p l i t ą  B ataw lką dnia 

1 5 .  S ty c z n ia  traktat fk ład a iący  fię z  6 artyku 
łow,  na m o c y  którego n asza  R zp lita  uftępuie  
B a ta w ii  za 6 m i l io n ó w  fr a n k ó w ,  w szyftkich  
s w o ic h  p r e te n s yo w  i p raw  pofle ftyow  n iektó  
r y c h  w  kra iu  B a ta w lk im ,  także oko lic  R  a- 
w e r t s t e i n ,  M e g e n ,  B o x r n e r ,  maiętno- 
śc i  A n h o l t  mi af ta H u y s s e n  i in n y c h  
m ie y s c  n a le ż ą c y c h  d a w n ie y  do E le k to r a  Ba- 
w a r lk ie g o  i  in n y c h  l ian ów  n ie m ie c k ic h  w  
H o l la n d y i .

G ł o s z ą ,  ź e  Im p e r a to r  roffy ifki  ieft także 
w  n ie p r z y ia ź n i  z n o w y m  C e sa rze m  Chiń- 
I k im ,  i  ź e  w oyfka  n tofk iew fk ie  m ia ły  iuź  
attak w  d ep a rta m en ta ch  p ó łn o c n y c h  C h in .

B y w f i  B ifk u p i  f r a n cu z e y  m ie szk a ią cy  w 
L o n d y n i e ,  b y w s z y  H r a b ia  A r t o  i s i w s z y ­
sc y  e m ig ra n c i  f r a n c u z e y  o b c h o d z i l i  dnia  15. 
M a r c a  w  k a p l ic y  f r a n e u z k ie y  W  L o n d y n i e  
uro cz yfto ść  p o g r z e b o w ą  na pam iątkę F r a n c u ­
z ó w  p o le g ły c h  w  d e p a rta m e n ta ch  z a c h o ­
d n ic h  F r a n c y i .

z  P a r y ż a  tf. 1 .  K w ie t n ia ,
D z i ś  m a  w y m a3 zero w ać  d y w iz y a  firaźy 

K o n s u l ó w  d o  D i j o n ;  taż sam a l i c z y  do

1 000 lu d z i .  P ie r w s z y  K o n s u l  w y ie d z ie  tam- 
ź e  m ie d z y  6 i 8. K w ie tn ia .  P r z y s p o s o b ie n ie  
ź y w n o , c i  dla w o yfk a  w D  i j  o n z  n ie m a le m i  
ieft p o łą c zo n e  t r u d n o ś c ia m i,  g d y ź o k o l ic a  
tam teysza  w  sam o w in o  tylko obfituie. P r e ­
fekt G e r a u d e t  w y d a ł  w  D i j o n  proklam a- 
c y ą ,  w  któ rey  m ię d zy  in n e m i  m ó w i :  „ N i e -  
p rz y ia c ie le  n ie  ch cą  d o p o ty  fłuchać" o poko- 
i u ,  d o p o k ib y  F r a n c u z i  n ie  zoftali  c o fn ie n i  
w  s w o ie  ftare g ra n ice  ; le c z  te go  ż a d n y m  
sp o so b e m  d o p u ścić  n ie  m o ż n a  i t d .”

C zte r n a śc ie  o k rętow  l in io w y c h  , k tó r e ,  
iak z a p e w n ia ią ,  z  p o d  B r e s t  w y p ł y n ę ł y !  

k o m m e n d e ro w a n e  będą p r z e z  kontr-  a d m ira .  
ła  G a n t h e a u m e .  T a k ż e  w  w szyftk ich  
p o rta ch  h is z p a ń lk ic h  p o d w aia ią  przyspo so*  
b ie n ia  do  w o y n y .

W  C a l a i s  are sz to w a n o  A n g l i k ó w ,  któ­
rzy  m ie l i  z le c e n ie  fk u p o w a ć  z b o ż e  w F r a n ,  
eyi.  P r e ie k t  d ep arta m en tu  S e i n y  w y d a ł  o d e ­
z w ę  do lu d z i  m ł o d y c h ,  za c h ę ca ią c  ic h  a b y  
fię u daw ali  do armii o d w o d n e y  w  D i j o n .

'„ C z y n n o ś c i  arm ii  t e y ,  m ow i o n ,  n a p e ł­
n ią  ie szc ze  u k o n te n to w a n ie m  w asze  ftare la ­
ta: czy i  n ie  b ę d z ie  dla was c h lu b ą  z a szczy t  
w am  c z y n ią c ą ,  w sp o m n ie ć  s o b ie  k ie d y ś ;  ź e  
i ia b y łe m  ż o łn ie r z e m  p o d  B u o n a p a r -  
t e r a ?  ”

S p o d zie w a ją  fię tu ku ryera  z  W i e d n i a .  
N a d z i e i e  p o k o iu  p o m n a ża ią  fię na n o w o ;  
le c z  te go  m a ło  lu d zi  z  p e w n o ścią  w ygląd a .

G ło s z ą  c iąg le  o p r o ie k ta c h , k tó rem i f ię  
za tru d n ia ć  m aią  lu d z ie  n ie sp o k o yn i.  O s o b a  
le d n a  , k to ra ,w c zo ra y  była u M iniftra P o l i c y i  
i  -chciała  mi e ć  u  n ie g o  a u d y e n c y ą ,  zoftała  
n atych m iaft  aresztow any.

P o d  czas rew ii  na dni u  36. M a r c a  od b y-  
tey  p rzedftaw ił  g e n e ra ł  M a t h i e u  D u m a s  
p ie r w s z e m u  K o n su lo w i  ki l ku o c h o tn ik ó w  hu- 
z a r o w ,  w łasn ym  kosztem  u m u n d u r o w a n y c h .  
M u n d u r  ich  ieft p ię k n y  i g u fto w n y  i n ie  c a ­
le  r ó ż n ią c y  fię od m u n d u r u  lekkie y  brygar- 
d y ,  iak z  p o czą tk u  m o w io n o .  S z e f  ic h  ieft



syn  generała  D a m p i e r r e ,  który le g ł  śm ier­

c i ą  rycerza p o d  W a l e n c y e n e s ,  po obię-  

c iu  k o m m e n d y  p o  g e n e r a łu  D u m o u n e r

n ad  arm ią  p ó łn o c n ą .
P r z e d  3tna d n iam i w y f ia d łc z ło w ie k  pew ien

z  p o w o z u  p rzed  d z ie d z iń c e m  za m k u  T h u i l -  
l e r i e n ,  g d z ie  B u o n a p a r t e  m ie s z k a ,  u- 
d a w s zy  ‘fię na  d z ie d z in ie c  z w y n ie f io n ą  na 
p o w ietrze  s z a b lą ,  z a c z ą ł  k rz y c z e ć  z  ca ły ch  
fił b e z  przef tanku:  „ N i e c h  i y i e  K r ó l !  ”  Na- 
tychm iaft  go a r e s z to w a n o ,  i  z n o w u  na w o l­
ność  p u s z c z o n o ,  g d y ż  p o d łu g  o p i n a  dokto- 
r o w ,  c z ło w ie k  te n  b y ł  p o m ie s z a n y c h  zmy- 

flow.
z  F r a n k f u r t u  d. i .  K w ie t .

W  tu te y s z e y  o k o licy  p r z y s z ło  wczoray 
do  k r w a w y c h  u ta rczek . A u f t r y a c y  wyparli  
F r a n c u z ó w  z  W i k e r t  i  m ły n a  G e r d e r  
z w a n e g o .  Z  o b u  ftron zoftało  k ilku  zabi­
t y c h  i r a n n y c h ;  le c z  F r a n c u z i  m u fie l i  fię ęo- 
fnr.ć. S ko ro  zaś oftatni p r z y s z e d ł  poftłek z 
M o g u n c y i ,  A u f t r y a c y  natychrniaft zn ow u  

h ę  retyro w ali .

z  G e n u i  d. 1 5-  M a r ca .

G ło s z ą ,  ź e  g e n e r a ł  auftryacki M e l a s  
zaka za ł  p c d  karą śm ierc i  w szyftk im  G o r a lo m  , 
n a s z y m  są f iad o m , d o w o z ić  n am  ż y w n o ś ć  

w szelką.
G e n e r a ł  M a s s e n a  c h c e  o ż y w ić  naszą  o d ­

w agę p r ze z  Odezw y p a t r y o t y c z n e ; le c z  iu ź  
d a w n o  poftanow iliśm y w a lc z y ć  aż  do śm ierci,  
p r z e c iw  A u f t r y a k o w i , który nas u w a ż a ,  iako 
z d o b y c z  p r z e z n a c z o n ą  d o  w z b o g a c e n ia  go. 
N i e c h  M a s s e n a  i ie g o  w sp an iali  F r a n c u z i  
u ź y ią  tey sa m e y  od w a g i  w  b r o n ie n iu  n a s ,  
ia k ie y  u ż y ł  B r u n e i  ieg o  arm ia p rzy  o b ro n ie  
B a ta w i i ,  a wsparty  b ę d z ie  p rze z  nas r ó w n y m
m ę ftw e m , i p o f t u zy  m u  ten  sam  p o m y ś ln y

w yp a d ek .  L o s  M e d y o la n u  ftoi p rzed  nasze- 
m i o c z y m a ,  ten  ob raz  o k r o p n y  p rze m a w ia  
b a r d z ie y  do n asze y  n ie c h ę c i ,  n iż  o d e z w y  
g e n e ra ła  fr an cu zk ieg o .

z  M a d r y t u  d. 1 0 .  M^rca.
Z a r a z  p o  śm ierc i  P i u s a  V I  n aftą p io n ey  

w  W a l e n c y i ,  K r ó l  n asz  w y d a ł  o d e z w ę  
p r z y w ra c a ią cą  B i lk u p o m  h iszp a ń lk im  p r a w o  
u d z ie la n ia  d y s p e n s o w  p o trz e b n y c h  b e z  o b ­
w o ły w a n ia  fię do P a p i e ż a , które p r a w o  p r z y ­
w ła s z c z y ł  sob ie  D w o r r z y m lk i  i p rzyn o fito  m u  
w ię c e y  20 m i l io n o w  r e a lo w  d o c h o d u . '

W i ę k s z a  część B if k u p o w  nie c h c ia ła  u ż y ć  
te go  p o z w o le n ia  k ró le w lk ie g o ,  i  r z e c z  tę ode- 
ftano z n o w u  do rady K a fty lfk iey .  A l e  rada 
o d p o w ie d z ia ła ,  iż  K r ó l  p o k r z y w d z i łb y  pra­
w a  s w o ie y  k o r o n y ,  g d y b y  m ia ł  za n ie d b a ć  
p r z y p r o w a d z e n ie  do  fkutku d e k r e tu ,  który  
w y d a ł .  Z d a i e  f ię ,  iż  K r ó l  c h c e  czekać  w  tey  
m ie r z e  e le k c y i  n o w e g o  P a p ie ż a ,  i p ro p o zy -  
c y o w ,  które K a r d y n a ł  L o r e n z a n a  z  tego 
p o w o d u  n o w e m u  P a p ie ż o w i  p o d ać  ma. G d y  
o p in ia  lu d u  n ie  sp rzec iw ia  h ę  b y n a y m n ie y  
te m u  u r z ą d z e n iu ,  p rzeto  ieft to  d o w o d e m ,  
i ż  o ś w ie c e n ie  w  H is z p a n i i  p o w ię k s z y ło  ftę.

M a r ę u i z  V a n t a g u ,  M a r k iz o w a  V i l l a -  
c h o p a  i w ie le  in n y c h  z n a c z n y c h  dam  zo fta ­
ło  Ik azan ych  na w y g n a n ie  do  A n d a l u z y i ,  
K a t a l o n i i ,  i K a s t y l i i .

z  W i e d n i a  d. 29. M a rca .

P o d ł u g  d o n ie f ie ń  z  W ł o c h ,  F r a n c u z i  
c z y n ią  tam w ie lk ie  p o ru sze n ia .  Z d a ie  h ę ,  
i ż  c h cą  arm ią  auftryacką z  d w ó c h  ftro,n atta- 
kować. G e n e r a ł  M a s s e n a  u sp o sa b ia  d o  
tego w o y fk a  s w o ie  w  G e n u e ń l k i m , a w  
S zw ay ca ry i  i  W a l l i i  u w a źa ią  z n o w u ,  iź  p o ­
r u szen ia  w sze lk ie  w o y fk  fran cuzkich- do  te­
g o  sam eg o  z m ie rz a ią  k o ń c a ;  l e c z  arm ia  ce-: 
sarfka ieft n a  o b y d w o c h  I k o n a c h  iak  n ay le -  
p ie y  u r z ą d z o n a  i o b s e r w u ie  p o r u s z e n ia  n ie -  
p rz y ia c ie la  iak n a y śc iś ley .

K o r p u s  X i ą ź ę c i a  K o n d e u s z a  m ia ł  i u ź  
o d m ien ić  m u n d u r  rofiy ifk i  z ie lo n y  n a  angiel-  
fki po n so w y. N ie k tó r e  w ieśc i  n io s ą ,  iź  kor­
pus ten  m a  z n o w u  w r ó c ić  d o \ R o f ly i ,  nie­
które saś twierdzą, ii Imperator miał oświad-



« y 6 ,  i e  g o  d a le y  n ie  c h c e  m ieć  w  s w o ie v  
f lu ż b ie .  3

z  W i e d n i a  d. 2. K w ietn ia .
X i ą ż e  K a r o l  p r z y je c h a ł  tu 30. M a rca .
W  tym  ty g o d n iu  p r z y b y ł  tu X i ą ź e  d e  

B e r r y ,  s y n  H r a b i e g o  d ’ A r t o i s .  M ó w i ą ,  
ztąd  w y ie d z ie  d o  N e a p o l u ,  g d z ie  m u  

“ a ,b >d ź  z a ś lu b io n a  X ię ź n ię z k a  H I .  córka 
-Króla n e a p o lita ń fk ie g o .

z  L o n d y n u  d. 26. M arca.
W  w y ź s z e y  I z b i e  p o d a ł  L o r d  M u  I g r a -  

w e  w n io se k  śc iągaiący  fię do  ułatw ienia  roz- 
w o d o w .  J e g o  w n io s e k  z m ie r z a ł  d o  tego 
a b y  w  p rzy sz ło śc i  źą d a ią cy  rozw odu n ie  b y ł  
o b o w ią z a n y  fiaWać p rze d  kratkami I z b y  w yż-  
s z e y  dla b ro n ie n ia  s w o ie y  w lasn ey  spraw y. 
T e m u  w n io lk o w i  sp rz e c iw ia n o  fię bardzo i  
o d r z u c o n o  g o  n a k o n ie c .  L o r d  A u k l a n t  
m ó w i ł  p r z e c iw k o  n ie m u  m ię d z y  in n e m i ,  <50 
n a ftę p u ie :

„ Z a n i e d b a n i e  p r a w  o b y cza v n o śc i  ieft 
p r z y c z y n ą  w s z e lk ic h  k lę lk ,  które' w id z ie ,n y  
w  są f ied zk ie y  F r a n c y i .  A n g l i a  o d daliła  to 
n ie s z c z ę ś c ie  od fiebie tym  tylko s p o s o b e m , 
p o n ie w a ż  w  m e y  m n ie y  z n a y d u ie  fię niere- 
h g u  1 n ie o b y c z a y n o ś c i , n iż  w  in n y c h  kra- 
la ch .  O w s z e m  żą d a ć  będę w k r ó t c e ,  a b y  w  
p r z y s z ło ś c i  p r z y  k a ź d e y  sp raw ie  r o z w o d o w e y  
z a k a z a n e  b y ł o  o b w in io n e m u  p o w to r n e  ż e ­
n ie n i e  f ię .”

W i e l k i  K a n c le r z  L o r d  G r e n v i l l e  i 
B if i t u p i  m ó w il i  za  k o n ie czn o śc ią  te go  ofta 
tn ie g o  w n io lk u .  W i e l k i  K a n c le r z  tw ierd zi ł  
n a w e t ,  i ż  do te go  n ie  p o trze b a  n o w e g o  b i lu ,  
l e c z  I z b a  w y ż sz a  m a ty lko  uftano w ić  r o z k a z ,  
p o d łu g  k tó r e g o  ż a d e n  r o z w o d  n ie  b ę d z ie  po- 
* w e ł o n y ,  b e z  z a b r o n ie n ia  o b w in io n e y  Aro­
n ie  n o w e g o  m ałźe ń ftw a .

S ła w n e m u  k o m p o z y t o r o w i  H a y d e n  o- 
f iaro w a n o  z n a c z n e  k o r z y ś c i ,  k o ń c e m  spro- 
W adzenia  g o  z n o w u  do  A n g l i i .

B a w ią c y  fię a zya tycką  l iteraturą  o c z e k u ią  
*  s p r a g n ie n ie m  p r z y b y c ia  b ib lio teki T i p p o

cel y t u a oZr S e -I n g a p a t h T l a r a ’ kt6ra wŁr0‘ -ce  tu p r z y w ie z io n a  b ę d z ie  i w  m ieszkan iu  
tu te y s z e y  k o m p a n i i  I n d y i lk r e y  z ł o ż o n a  zo-

R o z m a i t e  W i a d o m o ś c i .  

P a r y ż a  M a C k  ZH2y d u ie  %  ^ z ę z e  w

ł o t r  B e r n ; F r e i b u r g* Y w e ^ o n ,  S o .  
h u r n  1 Z u r i c h  r u s z y ło  w ie le  re g im e n -

m i ,-

n l a n W  ^ a l l U  S p i S u J ł  o f i c y e r o w i e  f r a n c u z e y  
p l a n y  w o i e n n e  w  w s z y f t k i c h  o k o l i c a c h .  R o  
z u m i e i ą  p r z e t o ,  i ź  B u o n a p a r t a  z a m i a r e m  

t e f t ,  p r z e n i e ś ć  t a m  a r m i ą  o d w o d n ą .

G d y  z n a n y  g e n e r a ł  f rancUzki B e r Q a  

d o t t e  z a p y ta n y  z o f t a ł ,  c z y l i  p 0 y d z ie  za  ar 
m rą ;  od p ow ied ział ,-  J a n ie  n a le ż ę  do tych 
^ o r z y  za arm ią id ą ,  l e c z  do  t y c h ,  k tó r yc h  
on a  za w sze  w id z ia ła  n a c z e le  s w o i e m , i  

torzy  p rzed  n ią  m a szero w a li .

D n ia  1 2 G r u d n ia  r. p. u m a r ł  w  M o r a w i i  
w  dobra ch  H r a b ie g o  K u n b u n g ,  c z ło w ie k  
im ie n ie m  L u d w i k  S t r z e c z e k ,  n o t  
ma>ąey. B y ł  on  ro d em  z  C z e c h  i u tr z y m y ­
w ał fię w  p o czątk ach  z  p r a cy  rąk s w o ic h  , z o .  - 
flaiąc w  h u c ie  szfeianner  w B u c h l a u  a 
p o te m  b aw ił  f ię  s z y n k ie m . ’

W i a d o m o ś c i  E k o n o m i c z n e .

O mieszaniu niektórych gatunków yem i 
P q y  rolnictwie.

C h c ą c  o c zy w ifty  ikutek  sąfiadowi m e m u  
w  s l t u n l o w  2 ie m ?_ l t . re  so” “

p r z e c iw n e  są w  r o ln ic tw ie ,  okazać:  k a z a łe m  

?  aw ałkl roIi 8obie p r z e c i w n e ,  tym  spo- 
b e m  u p r a w ia ć :  w z iąw szy  z ie m ie  z ie d n e g o  
wałka r o l i ,  kaza łem  n a  d ru g ą  c z y l i  i n n y

n  7 ' i '  1  Z , e ?  ” a
, tk dobr«  naładowanych wozow nrze.
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P ie r w s z y  k aw a łek  r o l i ,  do  d ośw iad czę-  d o d a tk ie m ?  Ort c h ce  le p ie y  r z e c z  f e  zrasta­
n ia  t e g o ,  w y b ra łe m  so b ie  g ó r n e  p ie lk i ,  któ- m i e ć ,  n iż e l i  in n i  l u d z i e ,  ty lko  p a t r z c ie ,  ia k  
re  tak iu ź  p r z e z  fię b y ły  olłabione-, ź e  trzecie  p o p s u ł  te ś l iczn e  p o la !  P o ł o w ę  te go  tęgie-  
z ia rn o  z  f iebie  w y d a w a ć  n i e e h c i a ł y : dla m nie g o  g r u n t u ,  k aza łe m  m ie r z w ić ,  j ł  n a  d ru g ą  
zaś b y ł  p r z y le g ły  i d o g o d n y , ź e  fię. ten  grun t p o ło w ę  iak w y ź e y  w s p o m in a łe m ,  ty lk o  ©w 
z m o c n i ł ,  a p o n iż e y  le ż ą c e  g r u n ta  lep sze ,  p ia sek  p r z e w ie ś ć ;  w  p ie rw s z y m  r o k u  o b y d w a  
p r z e z  s w o y  p ie rw szy  w y d m u c h  ty ch ,  nieupo- te  m ie y s c a  pszen icą  za fia łem  raze m  p o d  ie- 
dli ł .  D r u g i  k aw a łe k  r o l i  p r z e c iw n y  pier- d n o lla y n ą  u p ra w y  r o l i ,  g d z ie  w  p ie rw sz y m  
w s z e m u  b y ł  g r u n t  tłufto g l in iafty  i ie ł  w so- ro k u  z  te y  częśc i ,  która b y ła  m ie r z w io n a  ro­
b ie  m a ią c y ,  który  p rzy  m o k r y c h  czasa ch  pod l i ,  p ra w ie  d r u g ie  ty le  m ia łe m  z y lk u  p r z e z  
p łu g ie m  arcy  c ię żk o  fię r o z d w o i ł ,  i ty lko  sa- u r o d z a ie ,  n iż e l i  z  t e y ,  która p ia lk ie m  b yła  
m e  b y ły  g r u z y ,  p r z y  s u s z e y  zaś w c a le  płu- z a w ie z io n a .
g ie m  w ie c h a ć  n ie m o ż n a  b y ł o ;  ie d y n ie  tylko W  d ru g im  ro k u  z n o w u  za fia łem  te sam e 
f losow n ą  p o rę  p r z y p i ln o w a ć  m u f ia n o , irracęy pola  i ę c z m ie n ie m , g d z ie  m ało  w  u ro d za ia c h  
p r z y  s w e y  d o b ro ci  n ie  n a y le p s z e  w y d a w a ł ,  w id z ia łe m  r ó ż n i c y ;  ie d n ak o w o ź  tam g d z ie  
żn iw a .  m ie r z w a  b yła ,  n ad  p o ło w ę  przen ioflo  w  ziar-

D o  o b y d w o c h  tych  z  o so b n a  w ziąłem , n ie .  W  trzec im  zaś roku  kaza łem  c a łe  to 
w y f ie w u  sze fla  ży ta  B e r l iń f k ie y  m iary  do p o łę  p e rk a m i z a s a d z ić ,  a tu d o p ie ro  w y d a ła  
p r z e d f ie w z ię te g o  d o św ia d cze n ia .  P ra w ie  ta p o ło w a ,  która p ia lk ie m  b y ła  z a w ie z io n a  
n a d to ,  a b y m  o t y m . m ó w i ł :  i e  na  ty c h  gor- nad  tr z e c iz n ę  w ię c e y  zy lku ,"  n iż e l i  ta ,  która  
n y c h  piafkach., g d z ie  g l in ę  kaza łem  prze- m ierzw ią  b y ła  po d syca n a . P s z e n ic a  w  ro k u  
w ie ś ć  i r o z rz u c a ć  do k ilku  cali  w y s o k o ś c i ,  c z w a r t y m , a ię c z m ie ń  w  ro k u  p ią t y m ,  c h o ć  
p o trzą sn ąw szy  p o ty m  krotką m ie r z w ą ,  n ad  p o zo rn ie y sze  g d z ie  b y ły  w  u r o d za ia c h  i  w  
p o d z iw ie n ie  iu ź  w p ie r w s z y m  r o k u ,  z  ftebie części tey p ia lkiem  w y w ie z io n e y  p ra w ie  w ię-  
w y d a ły  u r e d z a i e ; tak ,  ź e  k ażd y  z  m o ic h  są- c e y ,  n iż e l i  tam g d z ie  m ie r z w a  b y ła :  z y lk  
f iado w  fię z d z iw i ł ,  i te g o  fięgał sp osobu. Ź y -  p r z y n io f t y ; szy d e rf iw e m  w  tey  m ie r ze  b a ­
t o n a  tych  g r u n ta c h  zafiane, b y ło  o so b l iw sze ,  w iący  fię d a w n i e y , z a czę li  przeftaw ać n a  m o- 
c z y f l e ,  w y n io l łe ,  i w  z ia rn ie  w ie lk ie .  im  z d a n iu ,  i n aśladow ali  m n ie .

N a  tym  tłufio Ikaliftym g r u n c i e ,  n a  któ- Z d a ie  m i f ię ,  i ż  d o ś w ia d c z e n ie ,  to i e f l :  
r y  kaza łem  p r ze w ie ść  p ia lk i ,  abym  p r z e z  wił-  dofkon ałe  i  w y r o z u m ia łe ,  tak ,  ź e  n ayp ro-  
g o ć  w c iąg n io n ą  fkałiftość i  ięd rn o ś ć  ie g o  z na- śc ieyszy  r o ln ik  p o im a ć  m o ż e , i  co  m ie s z a n ie  
tury  u m n i e y s z y ł ,  n ie m ia łe m  ty le  z y l k u , ia k  z ie m i  sobie  p r z e c iw n e  w  r o ln i c t w i e , za z y lk  
n a p ie r w s z y m ;  i le  m ie sza n ie  w  tey  m ie r z e  p rzyn o fić  m o g ą :  ab y  i  w  ro k u  k a ż d y m  p o ­
tu trn d n iey sze  p r z e z  o ran ie  i u fta w iezn e  d łu g  aury  z  o s o b n a ,  n a w e t  n ie o m y ln y  i d o .  
w ł ó c z e n ie ,  n iż e l i  w  le k k ie y  r o l i ;  g d z ie  fię g o d n y ,  w  g r u n cie  ś r z e d n i m , k tóry  m iesza- 
ty lko  g l in a  za o ru ie  i  p r z e z  w i lg o ć  p rz y z w o itą  n ie  pialku z  g l in ą ,  z  n atury  n ie p o fia d a  pu l-  
do w yd an ia  u r o d z a iu ,  przyśp iesza .  Sąfiedzi  c h n o ść ,  b y ł  c h w a p liw ie  p o f i lo n y :  w y d a w a ł  
c i , k tórzy  z m e g o  sąfiedztwa te go  p s ią ć  n ie -  fkutki.
m o g l i ,  ź e  i  w ty m  s w o ie  zn aleść  m o ż e  szczę- C h o c iaż  w  te y  m ie rz e  p o le p s z e n ia  gru n -  
ś c ie ?  S zy d z i l i  n a  początku  z s p o s o b u  m e g o  tu go rszego , m ie sz a n ie  p o p r z e d n ic z e  za  r z e c z  
m y ś le n ia ;  a g d y  l ic z b a  w  te y  m ie r z e  świata m am  trw ałą ;  ied n ak o w o ź^ n ie  ieft m yślą  m o ią  
te g o  n a  n ie szc zę śc ie  ieft n ie m a ła ;  p rz e to  w  tey r z e c z y  ro ln ik o w i  dać p o z n a ć ,  ź e  ra z  

śmiano fię w całey okolicy na g ło s, z  tym zmieszawszy role złą z  dobrą, iuż w ięcey iey



ą i io ić  m e n a l e ż y : b o  g l in a ,  i e ł , i piasek p rzez  
f i ę ,  n ig d y  z  f ieb ie  n ie w y d a w a ią  roś lin y  ko ­
r z y ś ć ;  b o  ty lk o  u tr z y m u ią  część p o r y ,  którą 
% n atury  k a ż d y  g a tu n ek  pofiada p o krzep ia iąc  
w i lg o c ię  p r zy zw o itą  f ru kt ,  cz y l i  u r o d za y .  
M ie r z w ie n ie  ie d n a k  u tr z y m u ie  przy  d o b r e y  
u r c e  tę część  r o l i ,  p rze z  po m ie szan ie  fię do 
w y d a w a n ia  w ię k s z y c h  p o żytkó w , B ie rz m y  
t6r3.z 5 do p o m ie sz a n ia  gruntu, z ie m ie  wa* 
p ie n n ą :  i z a w o ź  m y  pola!; iako t o : - m a rg le m , 
w a p n e m  k a m ie n n y m  albo g ip s e m , to k ażd y  
g a tu n e k  z ie m i  w  sw o im  o z n a c z e n iu  p r z y z w o i­
ty m  p r z e z e ń  d o zn a  p o le p s z e n ia ;  i  tak: na- 
p r z y k ła d  k ie d y  fię m ie rz w a  w yw o zi  n a  gru n t  
m n i e y  p o trz e b u ją ce g o  p o fiłku  ile c ia ło  tego 
g r u n tu  pofiada m o c y : przez: pofile.nie saletrą, 
a lb o  p o p io ło w  w a p ie n n y c h  p lu s  m inus Ikutki 

o k a z u ie .
Ja m ó w ię  tak: k ie d y  ty lko  w y m ie n io n e  

g a tu n k i  z ie m i  p r z y z w o ic ie  c ierpiące f ię ,  iako 
to :  i e ł  z  w a p n e m  i p ia ik ie m , albo w y d m u c h  
z  m a r g l e m  p ia sz c z ytym  ,  lu b  gipsem  i i e ł e m ,  
a n areśe ie  na g o ły  n ie u r o d z a y n y  p ia se k ,  te 
w y w o ż ą  f ię ,  to n in ie y s z e  g atu n ki  w a p n o ,  
m a r g ie l ,  i g ip s :  ie d n a k o w ó ź  n ie  in n e  p rz y ­
n o szą  ik u tk i  , ty lko p rze z  la t  kilka iak g d y b y  
z w y c z a y n y m  g n o ie m  m ie r z w io n o .

D l a  te go  w  z w y c z a y  p o s z ł o , g a n ić  m ar­
g i e l ,  od  t y c h ,  k tórzy  n ie z n a ią c  ik u tk i , p rzy  
o p a c z n y m  sw y m  m n i e m a n i u ,  n ie c ie rp ią  g o :  
i ż  m a r g ie l  w y c ię c z a  sw y m  g o r ą c y m  traw ie­
n ie m  g r u n t  i  rob i  go  ia ło w y m :  tak d a le c e ,  
ia ko b y  p r z e z  la t  k ilka m ufiat gru n t  le ż e ć  o d ­
ł o g i e m ,  i le  m n ie y  u ro d za y n y .  Jak o m y ln y  
te n  p r z e s ą d ,  sn ad n o  k a ż d e g o  p rze k o n a ?  k ie ­
d y  fię n a p r z y k ła d , t łufty  m a rg ie l  i e ł o w y ,  na 
g r u n t  p ia szczyf ty ;  a p ia szszy fty  m a rg ie l  na 
gru n t  ie ło w y  p r z e w o z i  f i ę ; b y le  b y  ty lko b ył  
u w a ż a n y  p r a w d z iw y  g a tu n ek  c ie rp ią c e y  tey 
m a t e r y i ,  z m ie s z a n ie  z iem i.  M a r g ie l  bardzo 
ła tw y  do  p o z n a n ia ,  iako to :  ieft b ia ły  i bia- 
ło f in y  a lb o  ż ó ł t a w y ;  g d y  w y s u s z o n y  kładąc 
g o  w  w o d ę  p i ia n i  fię n a w e t  k w asn o śc ią  na-

kształt  o c tu ,  a c z y m  b a rd z ie y  fię m a rg ie l  
p i i a n i ,  tym  ieft le p s z y ;  m a rg ie l  i e ł o w y  nie- 
pofiada w  s w y m  c ie le  p ią tk u ,  tak iak p ia ­
szc zy fty  m a rg ie l  zrzad ka  albo w c a le  n ie  ie lu  
pofiada. Z  trudna w  g e n e ra ln o ś c i  m o ż e  
zn alesc  p rze z  fię czy f ly  m a r g ie l ,  ie d n a k o w o ź  
m o c  c ia ła  ie g o  w m i e s z a n i u  z z ie m ią ,  p r z e z  
w y ż e y  w sp o m n io n e  g a s z e n ie  w o d ą ,  p o z n a ć  
m o ż e ;  zkąd  o c zy w iśc ie  o k a z u ie  fię w  ia k ie y  
w ie lo ś c i  n a  p o la  p r z e w ie z io n y m  b y d ź  m o że .  
J e d n a k o w o ż  p rzeftrog ę  b ard zo  w a ż n ą  tu w t e y  
m ie r z e  kłaść m u s z ę ,  a ta ieft tak o w a: k ie d y  
n ap rzy k ła d  i e ł  m a b y d ź  p r z e w ie z io n y  n a  in n e  
p o le ,  ab y  cztery  1-ub p ię ć  cali  w y so k o śc i  w s o -  

..bie z a b ie r a ł ,  u w a żać  za ty m  n a l e ż y ,  ab y  n a  
po czą tku  ty lko p o ło w a  p r e d e fty n a c y i  ieg o  by-! 
la  p r z e w ie z io n a ,  a n a  d ru g ą  p o ło w ę ,  w e  trzy  
lu b  c z tery  lara p r ze w ie ść  n a l e ż y ,  a tym  n a j ­
w ię k sz y  p rzy n o fi  p o żytek .

G d y  m a rg ie l  i z ie m ia  w a p ie n n a  do p o ­
p ra w ie n ia  łą k  I łu ż y ,  p rzeto  i tu n a le ż y  m ie ć  
w z g lą d ,  a b y  n ie  tłufto i e ł o w y  m a r g ie l ,  na  
łą k i  z  s w e y  n atu ry  t łu fte ,  b y ł  takow y p r z e ­
w i e z i o n y ,  a lbo  p iaszczyfty  m a rg ie l  n a  łąk i  
p ia s z c z y f te ;  o w s z e m ,  tę szy  na f tab sze ,  a fta- 
b y  na tęsze p r z e w ie z io n y m  b y d ź  p o w in ie n  
ł ą k i ,  m a r g ie l :  tak iak  w z g lę d e m  p o i  w y ż e y  
fię w sp o m n ia ło .

T y m  sp o so b e m  u ż y w a n ie  m a rg lu  n a y le ­
p s zy  n ie  p r z y n o f i ł  fk u tek :  z  w io s n y  każe k o ­
p ać  m a r g ie l ,  k tó ry  p r z e z  lato n a  k u p ie  le ż e ć  
m u f i ,  w  ie f ien i  a lbo z im ie  n a łąk i  lu b  w  p o ­
le  w y w o z ić  k a ż e ,  g d z ie  p r zę z  całą  z i m ę  l e ­
ż e ć  p o w i n i e n ;  z  p o z im k u  albo z  w i o s n y  k a­
ż e  te n  r o z r u c o n y  m a rg ie l  w łó c z y ć  w  z d łu ż  i 
s ze rz  n a  p o l u ,  a n a  łąk ach  r za d k o  r o z r z u c i­
w s z y  w y r ó w n a ć .  K to  w  tey m ie rz e  g n o ie n ie  
m a rg le m  d o zn aw a ć  tkutki z e c h c e , p o w in ie n  
p r z e z  la t  trzy c o n s e c u t iv e  d o św iad czyć .

Pr{eftroga. P o k aza ł  fię w  G n ie źn ie  fałszywy 
talar m aiący  na sobie .wybity rok 17 B . 81» kto 
r y  b ardzo łatwo od dobrych  talarów p o zn a ć  ino



Żna p o n iew aż  A rm atu ra  i  o r z e ł ,  prawie nie- wąfionek w  gniazdach mieć pilne baczenie i one
■rmlzne i iedno w  drugie ścieśnione są ,  ro- zniszczyć. W  Poznaniu dnia 28. Marca igo o.
w n ie  fak słow a E in  R e ić h s  T h a le r  źle Wybite. Magiftrat JK. Mc. Pruff-Połud,
Z n aczn ie  też rożni, fię portret, osobliwie co do Citatio credctorum. Jego Krolewlktey Mości 
L a u r ó w  i napisu około  n ie go . N ap is  Frideri- Regencya Południowo -Piufka w Poznaniu, ftoso-
cus Borusoruin  R e x  ieft za  blifko b rze g u  grubo wme do żądania konsyliarza kryminalnego 1 J11-
n ie  eładko i w  tym sposobie jściągniono wyra- ftyc kommiflarza Neumana, iako kuratora Urodź,
ż o n y  iż litera F  w e w łosy  portretu wciągnio Ignacemu Nałęcz Kgszyckiemu (Nałęcz Kgszy- 
n a  prawie n iezn aczn a  ieft,  po tem  też obrączka ckiem u) pod niebytność swoi? przydanego zapo- 
n ie  ma p rzyzw oitey  grubości i prawie ia d n e y  żywa tegoż Urodzonego Ignacego Nałęcz Ke- 
wartości te talary n iem ałą. A  że  są też takowe szyckiego) % powodu pretensyi 30,000 złotych 
fa łszvw e talary liczbami roku  1 765,  1 7 7 0,  1779 poltkich przez Uredz. Franciszka Święcickiego 
i  1786 przeto przeftrzega ftę p u b liczn o ść ,  źe- generała, torem prawnym do mego uroszczoney 
b y  on ych  nie' p rzy im ow ała .  D a n  w  P o zn a n iu  ninieyszym pismem po drugi raz, aby ra c h u je  od 
dnia 25. Marca roku 1800. dziś dnia w przeciągu 6 mieftęcy a naydaley na

K a m e r a  W o y ik o w o  E k o n o m ic z n a  J K . M c i  terminie dnia 30 Sierpnia i g c o  roku przed depu- 
P r u f f - P o łu d n io w y c h .  towanym konsyliafzem Regencyi Hoeningem pod

it upadkiem wyznaczonym na tuteyszey Regencyi,
'  Obwieszczenie. Stoso w n ie  do  zasz łego  obtrie- albo osobiście albo też przez pełnomocnika pra- - 
łzcze n ia  pod dniem  85. L u te g o  r. b .,  m ocą kto- wnego, plenipotencyą doftateczną maiącego, fta- 
reąo  w szy sc y  szyn kow an ie m  piwa łub wódki wił-fię, 1 względem osnowy fkargi, lako też w y ­
b a w ić  fię c h c ą c y ,  i którzy dotąd szynkowali,  szczegolmonych w  oneyże okoliczności dał fię do- 
konsen s na to m ieć  i przed  Jm ć P an em  Radzcą kładnie wyrozumieć, niemniey wszelkie ku roz- 
Sch oen feld  w  sessyonalney izbie zrana o 8 do 9 trząśnieniu sprawy doftarecznemu zmierzaiące wia- 
p o  ob iedzie  zaś o a do 3 g o d z in y  m eldow ać fię domości według swoiey naylcpszey wiedzy i fto- 
po w inn i.  T e r m in  w ię c  takow y do ao. t. m. sowme do prawdy opowiedział, i wszelkie w  rg- 
p r o lo n g o w a n y , aby w  przeciągu tego czasu ku swoich znayduiące fię dokumenta i inne pi- 
niezarneldowani lię ftawili, w  przec iw n ym  ra- sma, które do obiaśnienia rzeczy lłuźyć m ogą, 
z ie  uważani b ę d ą ,  iakoby fię dawania piwa lub z sobą na mieysce zabrał a potym dalszych krokoW 
w ódki odrzt-kali, a za lym  szynk im zakazany prawnych oczekiwał, w przypadku Zaś omięszka- 
zoftanie. W  P o z n a n iu  dnia 1 . K w ietn ia  ro- nia swego spodziewał fię iź okoliczności w Ikar- 
k u  1800. ^ze przytoczone za przyznane i przyłączony

Magiftrat J K .  M ci P rufT-P ołud. do teyźe dokument za uznany poczytany bg- 
ObMes%c{enie. Nayiaśnieyszy Kroi Jmć Prułki dzie, tudzież, iź to co z onych okoliczności po- 

Pan nasz naymiłościwszy raczył łat-kawie pozwo- dług prawa wypadać będzie, względem ' niego 
l ić ,  żeby oprocz sukman czyli sukien chłopflcich, przez wyrok uknować miany uftanowione i do 
w Mol kwi e  z grubey nodłey wełny robionych, cxekucyi przyprowadzone zoftanie, W  Poznaniu 
także sukmany tegoż gatunku w krąiach Cesarłko- dnia 8- Stycznia roku 1800.
Krolewtkich fąbrykowane, za opłaceniem cła po JK. Mci Regencya Połud, Pruflca,
4 od fta, oprocz akcydensu do Prufl'-Południa- Citatio creditorum. Wiadomo czyni fię publi- 
w ych wprowadzać wolno było. Uwiadomią fię czności, iź gdy na maiątku Anaftazego Tauszań- 
wiec o tćm publiczność ftosownie do doniefienia łkiego, bywszego tuteyszego winiarza konkurs 
dnia 22. Września T/9S roku wydanego, niniey- wierzycieli rozpoczęty zoftał, teraz wezwanie 
szćm obwieszczeniem. Dan w Poznaniu dnia 5. wszyftkieh wierzycieli naftąpić ma. Zapozywaią 
Kwietnia roku 1800. fig więc wszyscy niewiadomi wierzyciele , kforzy

Kamera W oyłkowo Ekonomiczna JK. Mci jakowe pretensye z któregokolwiek źrzodła \vynin 
P r u f l '- Południowych. kaiące do mafly mieć, sądzą, aby na terminie ge-

Obwieszczenie. Pr/y naftałym ciepłym powie- neralnym . likwidacyjnym m  dzień 9. rtueftąea 
trzu przypomina fig ninieyszym wszy tik nu ogro- Czerwca roku bieżącego o godzinie 9. przed połu- 
dow pofiadaiącym, aby niezwłoczn e do obierania dniem przed JP. Affefforem R olz , na ratuszu W 
d r z e w a  z wąfionek przyftąpili, pod unikniemem izbie sądowey w yznaczonym , osobiście lub prze* 
kary talerow, zwłaszcza zaś na rozmnażaniu fig doftateeżnyeh pełnom ocników, do czego t y m .
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fctorzy m  nie znaiomi są, JP. Beyer i Neumann; 
konsyłiarze kryminalni podaią fig, ftangli, i swo- 
śe pretensye dowodami wiary godnćmi okazali, 
krorzyby zaś na powyższym terminie nieftawili fig, 
spodziewać fig maią, iź oni z swoiemi pretensya- 
mi do m3fl'y prekludowani zeftaną, i wieczne mil­
czenie] im przeciw innym wierzycielom, którzy 
z  maffy zaspokoieni zoftaną, nakazane bgdzie. 
W  Poznaniu dnia 13. Liftopada roku 1799.

Sąd miąylki JK. M ci Prui!-- Połud.
D o  j adiieąamenia. Podaie fig do wiadomości 

powszechney, źe miafta Kalisza dziedziczna wieś 
i folwark T yniec  z przyległościatni, znowu na 
sześć łat po sobie idących, to ieft;: od Ś. Jana roku 
bieżącego ig o a  az do S. Jana 1806 in terminis dnia 
17. i 24. Kwietnia i 1. Maia publicznie wigcey da- 
iącemu w dzierzawg puszczone bydź maią. Maią- 
c y  ochotg dzierżenia upraszaią fig w tych termi­
n ach, i nayosobliwiey in ultimo termino zrana o 
godzinie 9. do izby sellyi magiftratu przybydź, 
anszlag i kondycye generalne rewidować, poda­
nie swoie ad protocollum podać, na złożenie kau- 
cyi i inne rzeczy fig explikować, po czym wigcey 
daiącemu, po naftąpioney naywyźszey approbacyi 
w  sześcioletną arendg puszczone bgdą. W  Kaliszu 
dnia 1. Kwietnia roku 1800.

JK. Mci Magiftrat.
D o \ad\ieriawienia. Donofi fig publiczności, 

iź dwa gościńce, Kalilki i Zuduńlki nazwane do 
adminiftracyi-Krotoszyńlkiey należące, od Ś. Jana 
r. b. plus olłerenti w wieczną dzierzawg wypu­
szczone bydź maią. Termina do licitacyi wzglg- 
dem Zduńlkiego gościńca wyznaczaią fig na dzień 
24. Kwietnia i 8- "Maia, a wzglgdem Kalifkiego 
gościńca na dzień 19. i 3°- Maia r. b. przed urzg- 
dem sprawiedliwości w Krotoszynie. Maiący wo­
lą do zadzierzawienia tych gościńców mogą fig na 
przerzeczone terminy [ftawić, iak wiele dać chcą 
do protokułu oświadczyć i dokładniey fig zainfor- 
mować o kondycyaeh tego zadzierzawienia od te­
go urzędu. Dan w Poznaniu dnia 6. Kwietnia 
roku i8co.

Kamera W oyfkow o-E konom iczna  JK. Mci 
Pruff Południowych.

Do sprzedania. Sąd mieylki JK. Mci miafta Po­
znań wiadomo czyni publiczności, iź folwark Uro­
dzonych Bardzkich, na przedmieściu Ś. Woycie- 

, na summg 1783 tal. 12 dobr. gr. 6 fen.

urzgdownie o m o w a n y ,  podług urządzenia pupil, 
larnego koHegmm JK. Mci tuteyszego pod Sprze­
daż publiczną podpada, do czego termina licyta- 
cyi na dzień 17. Marca, 17. Kwietnia, a mianowi­
cie termin ofiarni i zawity na dzień 19. Maia roku 
przyszłego o godzinie 9. przed południem przed 
JPanem Ruediger .sądu mieylkiego affefforsm są 
wyznaczone. Wszyscy wiec maiący ochotg kupna 
1 bgdący zdolni do pofiadania wzywaią f ig ,  aby na 
powyższych terminach ftangli, SWoig ceng do pro­
tokułu podali, a naywigcey podaiący spodziewać
ńg ma, iż lemu folwark ten po zaszłey approbacyi 
pupillarnego kollegium iako naywyźszego sądu 
opiekun (kiego przysądzony bgdzie. W  Poznaniu 
dnia 28. Grudnia roku 1799.

D o sądu mieylkiego wyznaczeni Dyrektor 
i Afleftorowie.

Da,sprzedania. Dobra Brzefkie w departamen­
cie Kalilkim- w powiecie Sądeckim, 2 mile od La­
lka, 1 a mile od Sieradza leżące prócz dobrego 
gruntu w znaczne łąki i doftatek drzewa oraz pod­
danych, iakoli też w propinacye i młyn wodny 
obntiiiące, gdzie nawet ieszcze melioracye korzy- 
ftne mogą bydź poczynione, maią bydź z wolney 
rgki na terminie dnia 26. Maia r. b. o godzinie 9. 
z rana in loco wigcey daiącemu sprzedane. Za- 
czem maiący chgć kupna mogą fig wspomnionego 
dnia w Brzelkim znaydować i spodziewać f i g ,  iź 
temu, który  one naylepiey i nayprzyiemniey’ za- 
placic zadeklaruie fig natychmiaft sądownie przy- 
derzone i na S. Jan r. b. oddane zoftaną. W  Lipku 
pod Wartą dnia 6. Kwietnia roku 1800.

O p p e l n  B r o n i k o w s k i  J. K. M. Pruff- 
Połud. Landrath Powiatu Warcińlkiego.

Aukcya. Podaie fig ninieyszym pismem do wia­
domości, iż z rozkazu J. K. M. Kollegii Pupillar­
nego w  Poznaniu ma bydź pewna czgść ruchomo­
ści po niegdy Urodź. Antonim Mańkowfkim, dzie­
dzicem Baborowka pozoftałych, Ikładaiąca fig z 
złota, srebra, porcelany, szkła, c en y ,  miedzi, 
m etalów ,, mofigdzu, blachy, żelaza, b ie lizny ’ 
pościeli, sukien, narzgdziow gospodarlkich, bro­
ni i kfiązek, dnia 5. Maia r. b. iako też naftgpuią- 
cych dni publicznie wigcey daiącemu za gotową 
natychmiaft zapłatg w grubey monecie w  Babo- 
row ku pod Szamotułami sprzedana. Aukcya ka­
żdego dnia zaczynać fif bgdzie zran a  o godzi­
nie 9.

Drukował Deker i Kompania w Poznaniu.


